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Rog już ratusz w rynku Grzybowskim. 
Nie sięgał on dalekaćj slarożytności, jak o tém 
sama onego budowa przekonywała; ale już rząd 
pruski zastał go. Wienczas zamieniono bia- 
łego orła na nim zatkniętego na czarnego, a 
r. 1807 przywrócony byt orzeł biały z wiel- 
ką uroczystością, na którćj w obec przeszło 
20,000 ludzi, powiedział mowę późniejszy de- 

utowany na sejm szanowny obywatel Stawiar- 
ski. Mowa ta z pamięci z całą energją obywateł- 
ską powiedzian», sprawiła był» wielki effekti 
zostawiła niezatartą pamiątkę dnia tego w u:ny- 
stach osób, które się znajdowały na tej uro- 
czystości. Jak gdyby wieszczym uniesiony du- 
chem powiedział mówca, że może tej samój 
chwili, kiedy się odbywa ta uroczystość, orły 
polskie przykładają się do trjamfu broni zwy- 
cięzkićj. W istocie tegoż dnia stoczona była 
bitwa pod Frydlandem, w skutku którćj po- 
wstąło Xiestwo Warszawskie. 

Wyszedł 4 snopck (Livraison) Skarbca dla 
dziecizamyka w sobie l, Silve, Il. Okręt, IH. 
Wieloryby, IV. Korale. Ryciny w 3 snopku 
były 1. Dzwon nurkowy, Il. Bobr, HI. Ko- 
rzenie, IV. Nowa Grecja. 

Poznanie się panny Sontag z panną Gal- 
lis de la Rosiere. — W pewnym znakomi- 
tym domu w Moskwie dano umyślnie wieczór 
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muzykalny, na który zaproszono pannę Son- 
tag i pannę Gallis, dla tego ażeby zbliska 
poznać i ocenić talenta tych dwóch sławnych 
artystek. P. Sontag miała z sobą arje Mer- 
cadantego, w których okazała całą wielkość swe- 
go talentu w Warszawie, i ulubione warjacje 
szwajcarskie, któremi zachwycała wszystkich ; 
panna Gallis nieznała ani pierwszych ant 
drugich; słyszała tylko o sławie P. Sontag,ałe nie 
wiedziała o tóm, Że się z nią spólnie w jednóm 
towarzystwie znajduje. Proszono P. Gallis, aże- 
by zaśpiewała jednę z arji Mercadantego, mło- 
da ta utalentowana artystka pomimo wrodzo- 
nój skromności nieśmiał» się zraza odważyć 
wiedząc dobrze że P. Sontag celuje w tych 
arjach, jednakowoż po ‘krótkim namyśle za- 
częła spiewać; nadzwyczajny jéj talent poko- 
nal wszystkie trudności, odśpiewaľa avją z la- 
kim zapałem jakby najlepićj va nią była przy- 
gotowaną, oznaki radości i zadowolenia ma- 
lowaly się na twarzach obecnych, ale panna 
Sontag tak była zackwyconą nadzwyczajnym 
talentem P. Gallis, że nie mogla się wstrzymać 
żeby się nie zapytać kta jest ta młoda oso- 
ba, posiadająca tak'wysoki talent; tą raząnie 
uczyniono zadosyć jćj żądaniu, usiadła więc 
jakbx niechętna do fortepianu i zaczęła 
śpiewać warjacje sawajcarskie, zadziwienie 
wszystkich doszło do najwyższego sto- 
pnia, ale panna Galis domyślifa się zaraz, 
Że to nie kto inny być musi jak P. Sontag, 
zaczęła więc przepraszać wszystkich, że tyl- 
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ko jedynie przez niewisdomość poważyła się 
śpiewać w obecności, tak sławnćj artystki. P. 
Sontag dowiedziąła się teraz, Że tą utalento- 
waną artystką jest P. Gallis de la Rosiere októ- 
réj tyle pochwał słyszała, będąc w Warszawie, 
którą najszczerzćj pragnęła poznać. Rozczulają- 
cy był widok kiedy te dwie sławne artystki za- 
miast okazania niechęci jedna przeciwko dru- 
gićj, uściskały się nawzajem i przyrzekły so- 
bie wieczną przyjazń; w końcu oświadczyła 
P. Sontag źe przejechała Apglją, Francją, Niem: 
cy i Polskę; nigdzie nie napotkała tak znakomi- 
tejartystki, jaką jest panna Gallis która obok 
nadzwyczajnego tałenlu posiada wiele najpię- 
kniejszych przymiotów, przez co wszystkim i 
wszędzie masi się podobać. Słychać, że P. 
Gallis z Moskwy uda się do Petersburga zkąd 
niebawem wyjedzie do Paryża. 
Prospekt. — Nim przystąpiłem do prze- 
kt.du kursu literatury dramatycznej Augu- 
sta Wilk. Szlegla, miałem tylko na uwadze, 
że dzieło przełożone na język angielski, fran- 
cuzki, hollenderski i włoski, zasługiwało ze 
wszech miar na przekład polski, Uboga jest 
dotąd nasza literatura w dzieła tego. rodzaju; 
uboga i w twory dramatyczne. Z mnićj wię- 
cé) szczęśliwych usiłowań pisarzów dawniej- 
szych i spółczesnych, widzieć tylko można do- 
bre chęci j coraz nowsze dążenie naszego tea- 
tru. Nikt jednak nie zaprzeczy, jak krzywe 
często i bezzasadne krążą jeszcze u nas mnie= 
mania o umówionych prawach dramatyczności. 
Z tém wszystkióm, im więcćj oswajać się bę- 
dziemy z ideałem tój sztuki w wielu już na- 
rodach przystójnie pojętym, rokować sobie mo- 
ina, Żei literatura polska godną będzie pod 
tym względem baczenia ościennych teatrów. 
Dzieło Szlegla, poświęcone wykazania -dzic- 
jów i przedniejszych wzorów tój sztuki w rozż= 
maitych narodach, tę -ma korzyść przed in- 
nemi, Że się należytą bezstrounością i głębo- 
ko wytrawiony m sądem zaleca; Że nie ustę- 
puje żadnema innemu względnie do systema- 
tyczućj metody postępowania. Tlómacz wziął 
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sobie za obowiązek, oddać ják najbliźćj text 
niemiecki, tudzież miejsca koniecznie wyma: 
gające objaśnienia, objaśnić swemi przypiska- 
mi. Przytóm umieści na wstępie wzmiankę 
o sztuce dramatycznej względnie do staro- 
Żytrych i nowszych zasad, tudzież wiadomość 
o Życiu i pismach Aug. Wilh. Szlegla. Cë- 
na exemplarza na lepszym papierze zt. 20, 
na papierze „wyczajnym zł, 15. — Zadosyć 
czyniąc Żądaniu wielu prenumeratorów, opła- 
ta przyjmuje się na 3 tomy razem, lub czę- 


Ściowo, z tém atoli zastrzeżeniem, że bez zło- 


Żenia prenumeraty na tom następny, nie mo- 
Żna poprzedzającego odbierać. Można prenu- 
merować w Warszawie u Gałęzowskiego, tu» 
daież we wszystkich znaczniejszych xięgnrniach, 
jakoteż u osobnych kollektorów w Warszawie 
i Wilnie. Go 2 miesiące począwszy od przy* 
szłego września, wyjdzie tom jeden, zawie- 
rający około arkuszy 20 drukiem zwyczaj. 
nym. — W Warszawie d, 9 czerwca [830 r. 
Erazm Komarnicki. 


(A. n.) Mimo wielkiego wstrętu do wszelkich 
pism spornych, sądzę się być przymuszonym uczy- 
nić uwagę Gazecie Polskiój, z powodu umieszczone- 
nego przez nią wNrze 184 artykułu dodatkowego , 
w którym redakcja z obrazą przystojności, która, 
cechować winna wszelkie pisma publiczne, a tém 
więcój Gazetę Polską, co przybrawszy tytuł narodo- 
wy zobrązą swych ziomków, bez żadnych zasad i 
dowodów przyrównała dziki i nalogowi pijaństwa 
oddający się ród Indjan do obywateli ziemi leczy- 
ckićj. . Slabego tylko wojownika w zawodzie litera- 
chim jest broń , który bez zasad, lub tćż z błachych 
i przez siebie utworzonych maxym, ogólne wnioski 
czynić i temi walczyć usiluje, Gdyby tćj zasady 
trzymała się vedakc'a Gazety Pol, aie byłaby umie 
ścila dodatku wkońcu artykułu o towarzystwach 
wstrzemięzliwości w Ameryce, bo mała rozwaga by- 
taby ją przekonała, że oczerniając swych rodaków, 
tém większą na siebie ściąga odpowiedzialaość , że 
każdy z cudzoziemców nie znajac obywateli ziemi 
tęezyockiéj i o innych mieszkańcach kraju naszego 
mnićj korzystną poweźmie opinją, bo niepodobna by 
w tak szczupłych granicach Polski, jeden ty)ko wy- 
lącznie obwód miał tak różne obyczaje, 

„Używanie mocnych trunków gdyby było tak wżel- 
kie jak % wnioskówGazety Pol. czynić można, domnie- 
manie pociągaleby za sobą istotną potrzebę częstych 
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gorzelni, które w tym obwodzie najmnićj są npowsze- 
chnione, co nie można przypisać ani zoba ak 
działowi majątków , ani téż niewydostarczającój ilo- 
ści drzewa, ale może zbyt ograniczonćj na ten pro- 


mec 072 że redakcja Gazety Pols, 


W: ir tykuł o towarzystwach 
jeściwszy w Nrze 184 arty 1 t ; 
Śzeinięśliwaści w Ameryce, nie miała tyle mate- 
tji, by niemi dopełniła swoje pismo, i że w braku 
wlasne czyniąc uwagi jak na nieszczęście dla oby- 
wateli ziemi łęczyckiej, miala pod ręką słownik Troca, 
z którego, jak się domyślać „Woźna, objaśniwszy się 
o zwyczajach i nałogach różnych naszych prowincji 
czerpała swe wiadomości. — O. W. Mazowieckiego. 

W numerze wczorajszym /Fzudomości han- 
dlowych umieszczona następna ważna z listów 
kupieckich wiadomość , drogą nadzwyczajną 
wczoraj w Warszawie z Berliga odebrana. 

Berlin d. 31 lipca. — © W tej chwili przez 
sziafetę odebraliśmy z Paryża wiadomość, że 
król fvancuzki, dekretem wd. 26 lipca wy: 
danym, rozwiązał nowy skład izby. deputo- 
wanych, i wydał postanowienie polecające no- 
we wybory na nowych zasadach; tegoż dnia 
ogłoszony dekret ścieśniający wolność druku, 
co do pism perjodycznych. Ta wiadomość wiel- 
kie zrobiła wrażenie w giełdzie paryzkiéj. Pa- 
piery publiczne spadły nagle, a mianowicie 
renty 35 zniżyły się z 80 na 75 etc. 

Na wczor. giełdzie płacono obl, ndz. po 380, 
za listy zastawne Źądano po 97 zł. 12 gr. 
(kupon 138 gr.). . 5 
Dziś zrana ciepla stopni 14, — Wczoraj w połud. 24. 
TEATR ROZMAITOŚCI., Dziś: Asmodeuszek, Co 
glowa to rozum, i Ja i On. - 


GE udono Zagraniczne. 


Dwa otrzymał od kongresu kolumbijskie: 


go zapewnienie, Że ehociaż przestaje być pićr- 
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wszym urzędnikiem Rzeczypospolitćj, baina 


uważany będzie jako oswobodziciel Ameryki. 
„Po jego wyjeździe z Bogoty nieprzyjaciele je- 
go prześladowali stronników systemalu przez 
niego zaprowadzonego i za ich wpływem roz- 
strzelany został pułkownik Diaz. Słychać, Że 
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Bolivar przyjedzie na mieszkanie do Anglii. 
W Laguajra miała wybuchnąć rewolocja prze. 
ciw nowemu rządowi kolumbijskiemu, 

„ W pałacu Deja algierskiego znaleziono jeden 
pokój napełniony szalami, bronią i dywanami. 

Mezieres zabroniono Żołnierzom pod ka- 
rą lidniowego aresztu czytać dzienniki libe- 
ralne. + - 

Dnia 5 kwietnia założono w Buenos-Ayres 
kaplicę angielską. Dnia 11 kwietnia pobili 
Buenos-ayrczykowie lndjan, którzy granie 
ich przekroczyli i zabrali im 20,000 sztuk by- 
dła, oprócz owiec. 


p 
Boztargnienie doktora Hamiltona. — Doktor Ha- 
milton jeden z najuczeńszych i najprzyjemniejszych 
Anglików, tak mocno się nieraz zamyślał, iż nie uwa- 
żal na przedmioty które go otaczały , a nawet czne 
sem nie wiedział, co się z nim santym dzieje. Pi- 
sal o dlugu narodowym i wiele innych dzieł uczo- 
nych stylem pięknym i jasnym. Dla tego jednak 
bywał bardzo roztasgniony. Razu jednego spoty- 
ka swą żonę witającą go na ulicy; nie poznaje jej, 
zdejmuje kapelusz i-oświadcza jéj, ze musiała się 
omylić, gdyż nie przypomina sobie jćj znajomości. 
Często stawał przededniem ażeby iść do kolegium 
w Aberdeen, gdzie był professorem, a raz poszedł na 
lekcję w jednćj białćj, w drugićj czarnćj pończosze. Na 
lekcji zaezynał zwykle oduprzątania stolu zkapeluszów 
uczniów swoich, ale w miarę zdejmowania ich podkłą= 
dali mu je uczniowie przez swawolę, tak, iż nieraz 
cała godzina zeszła na zdejmowaniu kapeluszów 
ze stolu. Raz przechodząc przez ulicę trail po- 
wracającą z pastwiska krowę; w rozumieniu; że po- 
trącit jaką damę, obraca się do krowy i rzecze: 
«Czy nie uczyniłem pani jakićj nieprzyjemności ?,, 
Wśród takich roztargnień, rozmawiał jak najlogicz- 
nićj i w wyrazach najdobrańszych. Raz tak się Za- 
patrzył na komin, że rybaczce wywrócił: stół z ry- 
bami, za co doznał od przekupki nieprzyjemności. 


OBWIESZCZENIA Z BIÓRA INFORMACYJNEGO 
przy ulicy Krakowskie Przedmieście pod N. 371. 
(604) EKONOM bezżenny posiadający teo- 

rycznie i praktycznie wiadomości ekonomiczne, 

który zostował dotąd w obowiązkach w Szlą- 


. sku Austrjackim i posiada chlubne świadectwa 


kilkoletniego pobyta, Życzy przyjąć podobnę 
obowiązki, lub tóż obowiązek Rządcy domu i hos 
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telu. Wiadomość o nim powziąść można w Bió- 
rze Jnformacyjnem. - 

(837) O 4 wiorst od Warszawy przy szosie 
do Krakowa jest zabudowanie bardzo dogodne 
dla rzemieślników, chcący takowe wynająć zgło- 
sić się zechcą do Bióra Infor. 

499) Potrzebne są DOBRA w Wdztwie Lu- 
belskióm, składające się z kilku wsi razem Z 
sobą graniczących , chcący takowe korzystnie 
sprzedać, zgłosić się zechce do Bióra Informa- 
cyjnego. 

(326) Osoba płci Żeńskićj dobrej konduity 
fyczy sobie być umieszczoną za Pannę u Dwo- 
ru tu w Warszawie; bliższą wiadomość powziąść 
można w Biórze Infor. 

(489) Żądana jest młoda FRANCUZKA do 
konwersowania z młodemi panienkami tu w War- 
szawie, któraby prócz przyzwoitego wynadgro= 
dzenia mogła zarazem pobierać przyzwoitą edu- 
kacją z swemi towarzyszkami, bliższą wiado- 
mość udziela Bióro Infor. _ 

(514) KAMIENICA pod Nrem 2030 przy uli- 
cy Tanićj, o jednóm piętrze, % balkonem, 5 
okien od frontu mająca, z niewielkim ogród- 
kiem i officynką drewnianą jest do sprzedania” 
z wołnćj ręki. Dalsza wiadomość w Biórzeln« 
formacyjnćm. 

(503) Kawalerowie pragnący mićć razem 
słancją i stół w domu gospodarskim , albo ro- 
dzice żądający umieścić swe dzieci na pensji 
nie drogićj a dogodnćj, raczą się udać po dal- 
szą wiadomość do Bióra Informacyjnego. 

(616) Ktoby miał do zbycia DOM nie wiel- 
ki z ogródkiem lub obszernem podworzem nie- 
daleko środka miasta w cenie 30 do 80,000 złp. 
raczy się zgłosić do Bióra Infor. 

(647) EKONOM doświadczony kilkonastole- 
tnią praktyką, mający chlubne Świadectwa, Ży- 
czy przyjąć podobny obowiązek; bliższą o nim 
wiadomość powziąść można w Biórze Informa- 

jnóm. 
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(589) Żądani są na posady kilku Guwerne- 
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rów którzyby posiadali jezyki Francuzki, Nie» 
miecki, Paciński i Polski, oraz byli w stanie 
dawania lekcji podług przepisu K. R. Oświe- 
cenia dla szkół publicznych zatwierdzonych ; 
kwalifikujący się zechcą się zgłosić do Bióra 
Informacyjnego. : š 

(651) Osoba płci żeńskiej dobrćj konduity 
uzdatniona do rozporządzenia gospodarstwem 
i do robót ręcznych życzy sobie wejść w obo» 
wiązek Panny tu w Warszawie; dalsza wiado- 
mość w Biórze Informacyjnóm. 7 

(619) Subjekt Handlu, który posiada ję* 
zyk Polski i Niemiecki kwalifikujący się do 
Handlu Korzennego i Winnego, mający dabre 
świadectwa, życzyłby sobie wejść w podobne 
obowiązki w Warszawie lub na prowincji, bliż - 
sza wiadomość w Biórze Iaformacyjnćm. 

(650) Potrzebny jest Nauczycieł domowy, 
któren przynajmnićj ukończył 6 klas, do po- 
wtórzenia nauk do klassy 3 młodzieńcowi na 
prowincji a to przez ciąg teraźniejszych Wa» 
kacji; życzący sobie przyjąć podobne zatrudnie» 
nie, niech się zgłosi do Bióra lofor. 


W dniu l sierpnia r. b. zgubiony został Fań- 
cuszek od zógarka, w złole ogniwka wiatrowa- 
to wyginane, z kluczykiem złotym w środku 
wydrążonym, i z pieczątką złotą z agatem bia. 
łym, na którym był herb Pomian, główa Żu- 
bra przebita mięczem. Zn»lazca oddać raczy 
do Redakcji, za dobrą nagrodą, 

DOBRA LISSOW,-WYSZY'TY i BIENIĘDY z 3 
Folwarkami tegoż nazwiska w Powiecie Czerskim, 
Województwie Mazowieckićm leżące, 8 mil od War- 
szawy odlegle „mające rozlezłości pszeszło 24 włók 
dawnćj miary koronnćj, gospodarzy osiadlych 15, 
sprzedane zostaną przez publiczną licytację w droe 
dze działów w dniu 6 sierpnia b. r. w miejscu zwy» 
klych posiedzeń Trybunału Cywilnego Województwa 
Mazowieckiego Wydziału 4go; Licytacja zaczynać 
się będzie od Summy 67,236 zł. 20 gr., jako zniżonćj oł 
część taxy. Zbiór objaśnień i warunków u podpisa- 
nego, lab w kańcellarji W. Grefkowicza pisarza przej: 
rzóć można. — Jan Zawadzki adwokat. 
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